FILMJA. 


Wielki aktor, wielki sportsmen, wielki 
podróżnik — oto jest Iwan Petrowiicz. 
Urodził się w Serbiji, studja kończył w Bu 
- dapeszcie. Jego zamiłowanie do przygód 
po: gnalo go w daleki Świat. 


- Byl w Ameryce, Afryce, Turcji, Pensji 
Jego ogromne i wszechstronne  zdol ności 
długo nie pozgwalaty mu zdecydować się, 
jaki zawód będzie dha niego naiodpowied- 


niejszy. 


Zajmuje . się wszysłtkiiem po trochu i tak 
mp. w r. 1922 jest również, dziennikarzem 
we Francji, alktorem filmowym i spiewa- 
kiem operetkowem w Budapeszcie. W koń- 
cu pochłania go dyfinitywanie wiat fikmi. 
„Qdkrywcaą“ Petrawieza jest Rex Ingram. 
Zaraz po knie idzie zamilowanie do sportu, 
Iwan Petrciwicz jest również dobrym i 'wy- 
trwałym amantem, jak jeźdźcem, szerme- 
rzem i tennisistą. Wziął pierwszą nagro- 
de na Oliimpjadzie tyźwiarskiej w Stok- 
Łolmie. Posiada trzy auta i prowadzi je po 
mistrzowsku. Petrowiez, iktórejgio elegan- 
cką sylwetkę i piękmy męski profil spoty- 
ka się w Nizzy kiedy według wszelkiego 
prawdopodobieństwa powinien (być w 
Berlinie i w Paryżu, kiedy miespodzie'wano 

go się na jasnym Brzegu ten sam wiecznie 
podróżujący i nieuchwytny Petrowiicz lu- 
bi maldewszystko być „u siebie”, Posiada 
wykwintny w stylu renesansu urządzony 
„kome“ w Berlinie. Tam przyjmuje przyja- 


ciół, oddaje się muzyce i ogląda swoje 
zbiory. Bo Iwan Petrowiicz ġest zajpaliomiym 
zbieraczem. Posiada wspaniałą kolekcję dy 
wamów i... listów miłosnych, które w maj- 
wiiększym ładzie i porządku chowa w wiel 


welnej chwili oddaje stę ich lekturze i pa- 


Fragment wielkiego filmu dźwiękowego p. n. „J ei grzechy” zmealizowanego przez wy twórnię „Fox 
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e a 


kiej kasie. Wiłaściciel ceni je bardzo a w 


Odbito w drukarni „ Kurjera Łódzkiego” 


Wielki film Foxa p. t. „Małżeństwa przyszłości“. ,Włzia New- 
Jorku w roku 1980. 


wet adpisuje wlasnorecznie. Obecnie film 
dźwidkowy pochłania jego uwagę. I mic 
dziwnego, Petrowicz jest przecież śpiewa- 
kiem, gra ma. fortepianie ġà skrzypcach i 
mówi. biegle siedmiu językami: angielskim, 
francuskim, niemieckim, węgierskim, serb- 
skim, rosyjskim i hebrajskim. 


nad 


film‘. 
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Rok VI | Niedziela, 4 października 1931 | róku. a u Ni. | 0. 


W niedzielę; dnia 27 wrze śnia r. b. na prze ies Łodzi, w Kozinach odbyła się pod niosła: uroczystość religijna. J. E. ks. bi- 
skup Tomezak w asys enci? duchowieństwal w obecności: licznej rzeszy wiernych do konał poświęcenia kamienia węgielnego 
pod budowę nowej świątydi Pańskiej pod wezwaniem Zbawiciela. Świątynia ta, którejfundam=entiy już położono, stanie pod da - 
"chem przed nastamiem zimy. Wewnętrzne zaś wykończenie nastąpi na wiosnę roku 1932. Na zdjęciu widzimy fragment Z uro- 
T czystości, wglębi Krzyż wniesiony na mit ej scu budos wanej śwîaątyni. | o | e aż, 


« 
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TEATRALIA. 


Kiedyż wresżcie?.. -- Smutna uroczystość. 
— Wspominki na czasie. — Z Mekki wagne- 
rzystów. -- Drobiazgi teatralne. 


Zlikwidowanie stanu wojennego na fron- 
cie teatralnym i uruchomienie placówek 
scenicznych okazało się sprawą trudniejszą, 
niż przewidywali to zawodowi optymiści 
Mija tydzień za tygodniem, a trudności za~ 
równo finansowej, jak personalnej natury 
mnożą się i piętrzą, hamując podjęcie nor- 
malnego biegu spraw teatralnych. Teatry 
miejskie w stolicy objął ostatecznie, w. cha- 
Takterzt „dyrektora poręczającego' red. 
Krzywoszewski, który wespół z kierowni- 
kiem arystycznym. dyr. Solskim prowadzi 
mozolne rokowania z aktorami, obracają- 
ce się głównie dkoło kwestii... gaż. We- 
dług umowy z Magistretem m. st. Warsza- 
wy, dyr. Krzywoszewski ma prowadzić 
teatry: Narodowy, Nowy i Letni na wła- 
sny rachunek korzystając bezpłatnie z 
gmachów, dekoracji * kostjumôw, miej- 
skich. Co się tyczy teatrów Szymanow- 
skich, uległy one dość zadziwiającemu w 
tych ciężkich czasach momentowi dziewo- 
rództwa : oto dyr. Szvfman — zawarłszy 
z swym dawnym personelem umowę Na 
zasadach kooperatywnych — bierze po: 
dobno pod swe skrzydła również nową 
scenę przy ulicy Chłoidnej, gdzie rozbili na- 
mioty artyści tcatru Polskiego i do tego. w 
okresie. „działań woiennych*. A zatem. 
zamiast dwóch teatrów — trzy, z kórych 
ten na ulicy Chłodnej ma mieć charakter 
popularny i dzielnicowy. Życzymy gorąco, 
aby 1 dochody dyrektorsko - akltorskiej 
spólki wzrosły conajmniej w tym Sa 
mym stosunku. Wogóle wszystkie te preli- 
mimacje upływają pod znakiem redukcji 


a 


każ i redukcyj personalnych. M. in. po- 


ł i 


see 


m -= Dawno . niewid 
ekranie gwiazda . fi 
oce La Plante. 


dobno opuszcza teatry szyfmanowskie 


jedna z ulubieniec Warszawy p. Modzelew - 
ska i przenosi się do „Bandy“ Tuwima i 
Hemara. | 

W Katowicach odbyła się w tych dniach 
prawdziwie żałobna uroczystość  poże- 
enalnego przedstawilenia opery katowickiej, 
która, po 6 latach istnienia, ulega — cza- 
sawej, miejmy nadzieję —- likwidacji. Pod- 
kreślaliśmy już w swoim czasie, jak wiei- 
ką stratą dla polskości nia Śląsku, jest ta 
cszczędnościowa likwidacja, która poza 
ten skazuje na nędzę liczne grono arty- 
stycznych i technicznych pracowników tei 
placówkii operowej. Na pożegnanie grano 
„Halke“. Nastrój był, naturalnie, wysoce 
minorowy, podobnie jak i wygłoszone prze- 
mówienia okolicznościowie. Pustki na saif 
potęgowały jeszcze bardziej, pogrzebowa 
atmosferę tego widowiska, które z wielu 
względów. było bardzo znamienne dla dzi- 
siejszej sytuacji teatralnej w Polsce wogóle. 

Prof. Stamisław Stroński, który jest mie- 
tylko jednym z najwybitniejszych polsikich 
parłamentarzystów, ale również świetnym 


a 


znawcą |'teratury i teatru francuskiego. 


w związku z zatargiem teatralnym, o któ- 


rego konsekwencjach powyżej piszemy. 
ogłosił w jednym z  Gzienników sto- 
lecznych ciekawy artykuł w pod- 
stawach malterjalnych dawnych teatrów 
francuskich, w szczególności zaś hîsto- 
rycznego teatru Moliera. Jak pisze ówicze- 
sny znawca Spraw teatralnych  Chappu- 
zeau, teatr ten był rodzajem republiki, 
oparty ma zasadach udziałów. Udziały te 
zresztą nie były jednakowe, lecz różniły 
się co do wysokości, zależnie od znacze- 
nia i stanowiska aktora w zespole. A za- 
tem to co proponuje dziś p. Leon Schiller 
i jego zwolennicy mie jest bynajmniej ja- 
kąś nadzwyczajną nowością, gdyż: „Ka 
lektyw'* aktorski stosowano już, jak wildzi- 
my, we Framcji przed 250 laty, a następną 


formą organizacyjno - adrninistracyjną w 


teatrze stało się późniei niemal powszech- 
nie przedsiębiorstwo indywidualne bez u- 
działów aktorskich. | | 
Po Śmierci Moliera, król zarządziił po- 
łączenie jego teatru z teatrem du Marais 
w jeden zespół (1673 r.), zaś w r. 1680 po- 


łączyć kazał zkolei ten zespół z trupa 


dawnego teatru „Hotel de Bourgogne‘. 
A wynik tego połączenia, motywowanego 
względami oszczędności. mie był, jak pod- 
kreśla prof. Stroński, zły, bo była nim 


istniejąca od tej właśnie chwili i po dziś 


dzień sławna „Comedie Francaise“. 


AB: Z Mekki wagńierzystów — Bayreuth ER 


garść ciekawych impresyj o wystawieniu 
i wykonaniu. „Zmierzchu: Bogów“ madsy- 
ła do „Wiad. Liter,“ p. Jarosław Iwaszikie- 
wicz. Podziwiając wspaniaty realizm czy 
nawet hiperrealizm wystawy î insceni- 
zacji, p. Iwaszkiewicz stawia jednak py- 
tanie „dlaczego dotychczas wspaniały ma- 


terjal teatralny Wagnera pozostał nie- 
 tknięty ręką żadnego. współczesnego reży- 


sera, któryby potrafił wyrwać z zaklętego 
kręgu post - romantycznych kaulbachow- 
skich szablonów ten gigantyczny bieg zma- 


gań się bogów i losów. Olbrzymie zamie- 
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Jasieńska z A. Z. Su — Poznań 

wzięła udział w trójboju  lekkoatle- 

tycznym o mistrzostwo Polski w Ło- 

dzi wykazując dobre walory zawod- 
niczki, 


rzenie Wagnera wymaga realizacji bez- 
względnie  mlierealistycznej. Marzy się o 


zobaczeniu ostatnich scen , Zmierzchu Bo- - 


gów“ np. w reżyserii jakiegoś Schillera, 
bez całego banalnego i nataralistycznego 


aparatu, każdego śmieszność i niew!ylstar- 
czalność wyczuwa się nawet na idealnych 


przedstawieniach w Bayreuth“... Te inte- 


resujące uwagi dałyby się  bezwątpienia 
zastosować do bardzo wielu wogóle insce- 
tizacyj operowych, jeśli opera, jako dra- 


„mat muzyczny, nie ma się już rm miedale- 
kiej przyszłości stać zupełnym  przeżyt- 


kiem. Z pośród wykonawców tegoroczne- 
go  „festspielu. w Bayreuth stawia p. 
Iwaszkiewicz znakomitego, dość młodego 


jeszcze dyrygenta Elmendorffa, a następnie 


śpiewaków: panią Nanny Larsen-Todsen 
1 pp. Schorza, Melchiora i Pistora. 
Jak domosi prasa angielska, niestrudzo- 
ny G. B. Shaw, po powrocie z moskiew- 
skiej podróży, przystąpił bardzo energicz= 
nie do wykończenia swej mowej sztuki, 
która nosić ma intryguący tytuł; „Zbyt 


prawdziwy, aby mógł być dobry“. Shaw. 
wyraził się o milej: , Będzie to rodzaj ka- 


zamia, zaprawionego kilkoma  musichallo- 
wemi trick'ami, które pobudzą publicz- 


ność do śmiechu. Prócz tego dodam parę 
„kropel Edgara Wallace'a*... 


Vartość odżyw 
jodu. 


Jak wiadomo, jod jest trucizną. Tynktu- 
ra jodu — a więc rozczyn jodu w alkoho- 
lu — użyta np. do ram skóry czllowielka i w 
ograniczonej ilości działa dodatnio, użyłta w 
większych ilościach doprowadza do śmier- 
telnego zatrucia. W połączeniu z innemi ele~ 
mentami i używany w ściśle ograniczonych 
dozach może jednak jod sprawiać zurówno 
w organiźmie człowieka. jak zwięrzęcia, lub 
rosliny, bardzo dodatnie przemiany. 

-Lekarze — dr. Orr i dr. Leith — pracu- 
jący w Instytucie badań Rowetta w Szlko- 
cji zajmowali się długi czas doświadcze- 
niami, w których główną wolę rato wha- 
mie dzialanie jodu mą żyjące ongamizmy. 

A to rezultaty tych doświadczeń: 

Jad dostarczany w ściśle odmierzanyci 
flościałch roślinom, odziałływał ma nie bar- 
dzo dodatnio. 

Obserwowano to mp. na buralkach. Na 
tuzech poletkach zasadzono tę samą od- 
niiiamię buraka i w absolutnie tych samych 
warunkach. Na metrze kwadratowym po- 
letka, ma którem rosły buraki w sposób 
całkojwicie natumalny' stwierdzono, że w 
ściśle określonym «czasie, przyrost "wyno- 
sił 3240 gramów. Na metnze kwadratc- 
wym, ma- którym rosły buraki zasilone roz- 
czynem jodu 0,05 gr. przyrost buraków w 
tym to samym czasie wymiósł 5400 gr. 
Gdy jednak ma trzecim odcinku podwyż- 
szono dozę rozczynu jodu do 0.5 gr. bura- 
ki wprawdzie przybrały ma wadze w sito- 
sunku do „wychojwywanych* na grizedzie 
pienwszej naturalnie, gdyż doszły do 4200 
gramów, ale w stosunku do drugiej grząd- 
ki — spadły! Podobne cbjawy zacbser- 
wiowamo także przy nasycaniu rózczynem 
jodu roślin strączkowych, a w szczejgół- 
ności grochu. Gdy do wody, którą zlewa- 
no grządki dodawano rozczyum w _ ilości 
0.0001 grama na 1 litr, roślina zyskiwała 
mą objętości, wadze il miąższu prawie o 10 
procent w stosunku do normalnie i poza- 
tem w, absolutnie tych sarnych warunkach 
hodowanej. Gdy jednak dozę  rozczynu 
powiększono do 0.001 gr. ua kitr, dał się 
zauważyć kutek wprawdzie wciąż do- 
datni w stosunku do normalnie hodowa- 
nych roślin, ale w stosunku dọ masya- 
nsyjch 'mmiejiszą ilcścią rozczynu  spadex 

talk, że roślina zysłkiwała lewidie 3.5%. 

Doświadczenia robione mastępnie na pro 


+ 


siakach dowiodły, że i wtym wypadku, 


“ostrożnie dawane drobne ilości rozczynu 


obiiarwiają się w rezultacie dodatnio. 
Prosiaki, które otrzymywały jod przy- 


bierały na wadze żywej, dziennie 0 1.55 
funta, podczas gdy inne którym mie da- 


wano tego rozczymu, chociaż hodowano: 
je w absolutnie takich samych warunkach, 
doprowadzały 
Rdy jednak tylko pawiększono dozę TOZ- 
czynu, następowało natychmiast zahamo- 


wanie wzrostu ponad normalny, m. przy ] 
dalszem powiekszeniu dozy, (zupełne za- 


bamowanie ` wzrostu. © 

Chłopcy zażywający soli  jodowych 
zyskiwali przeciętnie 0.7 cm. ma rwznoście 
i 0.2 kg. ma wadze, w czasie Ściśle okre- 


naiwyżej do 1,37 fumta' 


W miesiącu ubiegłym Koło b. Absolwentów gimnazjum A. Zimowskiego w Łodzi 

święciło rocznicę 5-tą swego  zalłożemia.Z tej okazji członkowie Koła uczcili ` 

pamięć kolegi swego Ś. p. Kazimierza: Łaszkewcza, b. ochotnika W. P., noległe- .. 

go w roku 1920, złożeniem wieńca na mo gile. Powyżej grono b. Absolwentów: 
z dyrekcją szkoły na czele, na cmetarzu zatzewskim 


ślonym, w stosunku do chłopaków żyją- 
cych w takich samych warunkach ale, 
nie otrzymujących soli. U dziewicząt ob- 


jarwilało się to w szczegółach - imaiczej, 
chociaż także dodatnio, Zyskiiwały. ome 
o 0,4 cm. ma wzroście, a tylko O, kg. na 
wadze. | 


1 Ewenementem sezonu 1931/32 


będzie fitm p. n. „Książę Dvacula', 


K p 
a 1. 


_ Zaobserwowano także, o ile matki 
zażywały soli jodowych z pokarmem, ich 
dzieci mowonarodzone były przeciętnie 
o 100 gr. cięższe aniżeli normalnie. | 

Próby te i doświadczenia  zaiinteso- 
waly majszersze koła przyrodników, bio- 


logów i lekarzy, 


poj 


Młodzież żeńska szkół amerykańskich z 


Świata. Powyżej młodzież żeńska na strzel nicy.. 


I [I m $ i 
* Doroczny kurs Wychowania Fizycznego w liceum Michelet a w Paryżu. Uczestnicy kursu zapr awiają się i przy» 


o sotowują do przyszłej pracy instruktorskiej,. 


ha 


ba j 


ba kal Kb bow. (USA) 
4 m, $6 


Butler (USM) 
t m, 46 


Ni lefrmiej świetne wyniki wykazują w spór cie brzedśtawiciele narodów tiias odmień nych. 
kolorowych misttżów w skoku. 


z. kowć 


niwe uprawia łucznictwo, popu larny sport na terenie Nowego 


Sylvio ator FAA 
tm.94 


Na zdjęciu 


widzimy 


tet Ludowy, 

Nieograniczone są potrzeby oświatowe 
naszego rolnictwa. Zaspakaja je je tylko w 
pewnej mierze Państwo, utrzymujące spe- 
cjalne szkoły, szenzące oświatę pozaszko!.. 
ną i praca onganizacyj rolniczych: oraz 
samorządów. | SER bę ab, 

W rzędzie czyńników pracujących nat 
rozwojem Światy © zamwoldowio-nolniczej 
stanęło również Polskie Radijo i to od 
pierwszego momentu dzilalłam'a. swych sta- 
cyi nadawczych. Obejmując dotychczas W 

ciągu  pięcieletńiego . okresu działalności 
jedynie grono swych stałych radjoisłucha- 
czów-rolników:, Polskie Radjc pragnie obec 


mie ié w kierunku tak szerokiego oddzia- | 


ywania zawodojwo-oświatowiego, jakie 
osiąjgnąć możma z jednej strony przy wiel- 
kiej mocy radjostacji raszyńskiej, a z dru- 
guj przy wykorzystaniu w znacznie Szer- 


szym zakresie istniejących cbecnie radjo- 


odbiorników na wsi. Chodzi! tu już o wiel- 
ką akcję oświatową, podjętą w jakmajszer- 
szym zakresie, która objąć powinna - całe 
rzesze rolników, dotychczas niemający cl 
możmości korzystania z dobrodziejstw rad. 
ja. | 

Plan tej akcji, cpracowany przez Dzia” 
kolny Polskiego Radja, jest prosty. Trud- 
ności inaterjzine, które stoją na przeszko- 
dzie należytemu rozwojowi radjofonióń na 
wsi, nie mogąc: 
na łaknące oświaty zawodowej masy roi- 


nicze — oto założenie, z którego wycho- 


dząc Polskie. Radio pówzięło miyśl "ZOnga- 


nizowania Radjowego Uniwersytetu Ludo- 


wego, przy jedrnoczesnem wykorzystania 
istniejących na wsi większych aparatów 
cdbiorczych, będących w posiadaniu róż- 
nych imstytucyj i stowarzyszeń bądź też 
osób prywatnych. 

Do współdział: w tej pracy Polskie 
tadjo powołuje przedewszystkiem gromo 
swych stałych radiosłuchaczy - rolników, 
pionierów radjofónji na wsi i do mich w 
pierwszym rzędzie zwróciło się z apelem 
o zorganizowanie punktów odbiorczych, u 
możliwiających słuchanie wykładów Uni- 
wersytetu _ jaknajliczniejszej gromadzie 
miejscowych rolników: Apel ten nie pozo- 
stał bez echa. W ciągu paru. miesięcy gro- 
madzome przez Dział Rolny- P. R. dane ! 


adresy daty ostatecznie cytrę „około tysiąca ` 


aparatów z odbiorem na: głośnik, których 


posiadacze nie tylko godzą się na oddani: 


ich na usługi szerszego grona rolników. d'a 
korzystania Z Uniwersytetu Radjowega, 
iecz ponadto zgłosili gotowość  organizo- 
waze w tym celu gromadzikich zebrań kó- 
fek roln iczyeh, spółdzielni, kół młodzieży, 
kół gospodyń i t. d. oraz przyrzekli opiekę 


nad należytem wykorzystaniem kursu ku 


pożytkowi. jalenajliczańejszych. słuchaczy 


rolników. 

Uniwersytet rozpocznie swą działalność 
w połowie listopada r. b i trwać będzie do 
marca 1932 r. Program wykładów podzie- 


lony zostanie na pięć kursów — 8 — 10 


ogramiczać wpływu radia. 


Jeden z najstarszych zabytków dawnej Ło dzi, ratusz miasta, wzniesiony przed stu 
laty i przebudowany w latach następnych. Zegar ratuszowy, ofiarowany „został miastu 
przez przemysłowica Fryderyka Schloesse ra z Ozorkowa w roku 1827, 


dniowych, obejmujących najważniejsze dzie-- 


dziny gospodarstwa wiejskiego, a ułożony 


zostanie w ten sposób. aby cykl wykła- 


dów, tworzących jeden kurs, obejmował 
zarazem pewną całość zagadnienia. 
Do szeregu ważniejszych wykładów w 
miarę możności przyzorowane będą pomo: 
ce naukowe, jak ulotki z uustracjami, bro- 
szurki, plakaty i t. p. które rozesłane z0- 
stana wcześniej do poszczególnych BRE 


gdbiorczych. 


Wykładowcami uires ai będą zna- 
ni fachowcy, ludzie o wielkim zasobie wie 
dzy i praktycznego doświadczenia. © 

Tak pojęta organizacja Radjowego Unî- 
wersytetu Ludowego jest punktein zwrot- 
nym w systemie pracy . oświatowo-rolni i 
czej Polskiego Radja. Ze  zmienionemi 
warunkami pracy społeczno: oświatowej 


„w rolnictwie, wyrażającemi się w zmniej- 
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szeniu ilości instruktorów rolnych, w c- 
gremiczeniu funduszy Państwa, organi- 
Aa: społecznych i samorządu — na prace 

Jświajtorwe, «parcie . tych prac na « czyfe. - 
niku społecznym, jak to czyni radjó, wdr:-. 


żając zespół stałych swych adjosłucha- 
czy — rolników do szerszej podjętej akcji 
społeczno - oświatowej — jest. zdrową 
ZASE dą. ; : 2o 
. „Polskie Radjo wykracza w swej dzia- 


talności poza granice określone jedynie 


ilością posiadaczy aparatów radjowych na 
wsi. Drgamizując Radjowy Uniwersytet Lu- 


„dowy , liczy na jaknajwydatniejsz zą. współ-. 


pracę warstw swych stałych radjosłucha- 
czy wiejskich, gdyż tylko wtedy będzie 


inogło nawet w dobie kryzysu, przy ma- 


łej ilości odbiorników na wsi, -Stači się 


jednym z poważniejszych czynników po- 
- wszechnego, szerzenia oświaty „rolniczej. 


Po celnym strzale — zapewniona zdobycz. Wierny wyżeł wraca z pogoni, 
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Brama. Brandenburska w Berlir 
tali przedstawi 
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e, przy której Niemcy wi- 
cieli Francji, premjera Lavala i ministra 
Brianda. EF = 
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Olbrzymie drapacze chmur 
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Rzut oka na Zamek Królewski w Warsza wie ora 
Zygmunta na Placu Zamkowym w Warszawie. 
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FILMI 


W jednym z ostatnich numerów „Ame- 
rican _ Cinemaltcgraphen*,  wychodzącem 
w Hollywood, czytamy o nowem odkry- 
ciu ma terenie filmu barwnego, dokona- 
nem przez Brunona Bredsznaądra, reży- 
sera dwu filmów „Ludzie mroku“ i „Du- 
sze ujarzmione”, operatora, kinotechniik:. 
cenionego i poważamega wśród fachowców. 

-- Film kolorowy — mówi — jest jak 
dotychczas zanadto kosztownym intere- 
sem i poza Ameryką nikt właściwie na 
produkcję filmów barwnych nie ma pie- 
niędzy. 


DODATEK NIEDZIELNY DO „KURJERA ŁODZKIEGO*. 


w i R vaata ier airt aiae: a aaea ` wi- 


Rok. VIL | Niedziela, 11 października 1931 róku. 


DAVETTE EEEE OOOO OESTE OOOO ORZEC 


Potrzeba taniości jest matką wynalaz- 
ków. Po wielu mozolnych pracach, udało 
mi się wynaleźć nowy system filmu kolo- 
rowego, system, który można zastosować 
do zwykłych aparatów zarówno przy ia" 


kręcaniu jak i przy projekcji. 


— Dlaczego zwrócił się pan ze swym 


wynalazkiem do Ameryki... 


— Bo u nich głód nowych ulepszeń i 
wynalazków jest nasilniejszy na świecie. 
Już w parę tygodmi po notatce w „Ame- 
rican Cinematographen* dostałem kilka 0- 
iert bardzo poważnych 

-— Jak długo pracował pan nad wyna- 
lazkiem... | 

— Przeszło 1 i pół roku. 

— Czy pertraktacje potrwają długo... 

— Leży w interesie amerykańskich 
iirm. aby mój wynalazek jaknajprędzej za- 
stosować, | l 


— Słyszałem, że nakręca pam obecnie 
nowy film polski... 

„— Tak. Będzie to „homba* sensacyi- 
ua, Same prawie plenery. Oświetlamy 
sztucznie najfotogeniczmiejsze zakątki War- 
szawy i przypus zczam, że zakasują one 
niejedne zdjęcia w dekoracjach. Ale mię u- | i | 
przędzajmy faktów. | a "i 15 Ramon Navarro w filmie „Zakazane godziny”, 
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R" Nala daduo z matwiększychw Łodzi towarzystw śpiewuczych „Har monja, którego długożetniim | Gie 
= si pęk owe kaj | aaa H zanianię siedziby. Pricboszcz koś ciota N. M. P. ks. SDE po e 
| jest: p. Bolesław "Sosnowski oe" lokalu Towarzystwa tego przy ul. Brzezińskiej 33. Uroczystość wozpoczęka Się C prany >. 

-konat aktu poświęcenia o p. skąd uczestnicy uroczystości udali się do nowego lokalu, Tutaj po akcie poświęcenia 
A UCZESUŁCY 3: Na zdjęciu uczestnicy uroczystości i członkowie "Towarzystwa 
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Zarzad: Towarzystwa podejmował gości i czlemków esi: 


Zawody pływackie z udziałem Bocheńskiego 1 re- | | ZOE OKE R m 
welacyjnej pły waczki polskiej z Genui Cytowiczów- | |... „Dar Pomorza*— statek szkolny marynarki 
| ny - Kratochwili. Aż. a OW Sai 07 =. polskiej. >= 


przed nowym lokalem. | 


Fot. A. Meyer. Tel. 108-81. 
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Odbito w drukarni „Kuriera Łódzkiego” 
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